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Pilne postulaty rolnictwa w sprawie i W arszaw ie.

kredytów na melioracje rolne
W  różnych okolicach kraju odbyły przekyższy 10 procent sum y kosztory- 

się ostatnio w spólne konferencje sam o­

rządu rolniczego i organizacyj rolni- , 

czych. pośw ięcone spraw ie kredytów  

na m elioracje rolne (zw łazcza na dreno- i 

w anie). Z uw agi na to , że w bieżącym !  

roku budżetow ym  Państw ow y B ank R oi- j 

ny  urucham ia pew ną sum ę na udzielanie  

kredytów , w ysunięto w toku konferencji 

następujące postulaty:

sow ej, pow inny być pokryw ane z fundu ­

szów publicznych.

4) B ank R olny nie pow inien spraw o­

w ać nadzoru nad urządzeniam i m eliora ­

cyjnym i.

U czestnicy konferncji podnosili rów ­

nież konieczność zorganizow ania na  

szerszą skalę dośw iadczeń m elioracyj­

nych, niezbędnych dla racjonalnego w y-3) K redyty w inny być przeprow adza

ne przez prow incjonalne oddziały B an- konyw ania m elioraqi w r terenie.

aa

Ciekawy sposób zwalczania mrówek

przekroczyć

1) K redyty m elioracyjne w inny być  

udzielane jako 25 —  30-letnie pożyczki 

których roczna spłata łącznie z oprocen  

tow aniem nie pow inna przekroczyć 

4 —  5 procent udzielanej kw oty.

2)  Plany i kosztorysy w ykonanych  

robót, jak rów nież w ykonanie kosztow ­

nie  jzych odpływ ów , których w ykonanie

w sadzie
M rów ki są szkodliw e w sadzie, po ­

niew aż przyczyniają się do rozw oju  

m szyc na m łodych drzew ach ow oco ­

w ych. Tam  gdzie nie m a m rów ek w  sa­

dzie, m szyce także nie w ystępują.

G dyby istn iał łatw y sposób zabez- potrzebne, 

pieczenia drzew  ow ocow ych od m rów ek, W  jednym  sadzie dochodow ym  w  po ­

w iecie w ołkow yskim  został zastosow any  

i w ub, roku ty tułem  próby b. prosty za- 

I bieg, polegający na tym , że na pniach  

drzew ek, w m iejscu m ożliw ie gładkim , 

w ytarto dokładnie korę m iękką szm atką.

zw alczanie m szyc w sadach nie byłoby  

tak kłopotliw e i uciążliw e i nie byłoby  

zw iązane z takim i kosztam i, jak obecnie  

W szelkie środki chem iczne do zw alcza­

nia m szyc w sadach byłyby praw ie nie-

Wylęg jaj indyczych w aparacie
Przy w ylęgu w  aparacie w ylęgow ym  w ylęgu odgryw a dużą rolę. Tylko jaja Po w ygładzonym jakby w ypolerow a- 

jaj indyczych należy przestrzegać te sa- św ieże pochodzące po zdrow ych m at- nym w  tym m iejscu szerokim  na 10 cm  

m e przepisy, jak i przy w ylęgu jaj ku- kach starszych, łączonych z indoram i o- ■ pierścieniu jkory. m rów ki zupełnie nie  

rzych do 18 dnia w łącznie. becnego pochodzenia, dają dobre w yniki, m ogły dostać się do korony drzew a, W
Tem peratura lęgów  w ynosić pow inna Przy chow ie indyków  hodow ca dąży do kilka dni po zastosow aniu tego zabiegu  

102 stopni F. albo 39 stopni C . O d 19 do w yprodukow ania dużych ciężkich oka- , m rów ki zupełnie w yniosły się z sadu. 

26 dnia obraca  się jaja dw a razy  dziennie zów , co w łaśnie daje się osiągnąć częstą! Podany sposób zw alczania m rów ek

i ochładza w  ciągu 10 do 15 m inut. Za- zm ianę indorów . System  ten dał już re-;da dobre rezultaty ty lko w ów czas, o ile 

lecą się poza tym  opryskiw ać w tym o- alne w yniki w  hodow lach, które im port© , zabieg w ykonany zostanie dokładnie, 

kresie jaja w odą letnią po ochłodzeniu, w ały m ateriał hodow lany, celem do- N ależy przy  tym  zastosow ać go w cze-

O d 26 dnia drzw iczek w lęgarniku św iadczenia krw i w  sw ych stadach. ■ śnie tak , aby  m rów ki nie m iały  czasu za- 

nie otw ierać. O dpow iedni dobór jaj do  —  oO o  —  opiekow ać się m szycam i.
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W in o ro ś l w y m a g a  o p ie k i
W in o ro ś l z d o b y w a so b ie u n a s k a ż d e - i 

g o ro k u c o ra z to w ię k sz ą p o p u la rn o ść . ; 

M o ż n a ją z p o w o d z e n ie m  u p raw iać n a I 

s ło n e c zn y c h śc ia n a c h i p a rk a n a c h , p rz y  

c z y m p e w n ie jsz e w y n ik i d a ją o d m ia n y  

w c ze sn e , d o jrz ew a ją c e d o sk o n a le n a w e t w  

la ta ch o m n ie j sp rz y ja ją c y c h w a ru n k a ch  

k lim a ty c z n y c h . Je d n ak ż e ju ż n ie je d e n z a -  

m a to ró w lu b g o sp o d a rz y ro ln y c h s tw ie r ­

d z ić z sm u tk iem  m u s ia ł, ż e sk o ro ty lk o  je ­

g o p ie c z o ło w ic ie p ie lę g n o w a n y k rz ew  ro z ­

ro śn ie s ię p ię k n ie i z a o w o c u je , p o k ry w a ją c  

s ię o b f ic ie g ro n a m i, to w  tra k c ie w z ro s tu  

p o sz c z e g ó ln e jag ó d k i g ro n , a n a w e t c a łe  

g ro n a z a c z y n a ją m a rn ie ć , k u rc z ą s ię , z a sy ­

c h a ją , a o c z ek iw a n y z ra d o śc ią p lo n p rz e ­

p a d a c z ę śc io w o lu b c a łk o w ic ie .

Je s t to d z ie ło b a rd z o p rz y k re j c h o ro b y  

w in o ro ś li , z w an e j m a c z n ia k ie m  lu b trą d em  

p o z o rn y m .

P o c z y m  p o z n a ć tę c h o ro b ę i ja k s ię o n a  

ro zw ija ?

M ą c z n ia k w y w o łu je g rz y b e k p a so rz y t  

n ic zy te j sa m e j n a z w y . O p ad a z w y k le n a j­

p ie rw  l iś c ie , ro sn ą ce b liż e j z ie m i, a s to p ­

n io w o o g a rn ia c o ra z to  w y ż sze  p a r tie  k rz e ­

w u . W  p o c z ą tk a c h ro z w o ju c h o ro b y n a  

p ie rw sz y rz u t o k a n a z a a ta k o w a n y c h l i­

śc ia c h n ie w id ać ż a d n y c h z m ia n , a p rz y ­

n a jm n ie j n ie sp o s trze ż e ic h  te n , k to  z c h o ­

ro b ą n ie je s t o b e z n an y . P rz y b a c z n e j o b ­

se rw a c ji z a u w a ż y ć m o ż n a je d n a k m n ie j-  

w ię c e j z p o c z ą tk ie m l ip c a , c z a se m  ju ż  

w c z e śn ie j, p o g ó rn e j s tro n ie o p a d n ię ty ch  

p rze z c h o ro b ę l iś c i b la d e lu b ż ó łta w e ,  

m n ie js z e lu b w ię k sz e p lam y n ie re g u la r ­

n y c h k sz ta łtó w .

Je ż e li ta k ie p o d e jrz a n e l iś c ie o d w ró c i­

m y , z a u w aż y m y p o d o ln e j ic h s tro n ie ,  

p rz ew a żn ie w z d łu ż n e rw ó w  g łó w n y c h , b ia ­

ła w ą p le śń , k tó re j ro z m ia ry o d p o iw a d a ją  

w ie lk o śc i ja sn y c h p la m , w id z ia n y c h z g ó ­

ry . P le śń ta ro z ra s ta s ię d o ść sz y b k o i 

p rz e rz u ca s ię n a c o raz to n o w e l iś c ie . Z a -  

a ta k o w c p a r tie l iś c i p o p e w n y m  c z a s ie  

b ru n a tn ie ją i z a sy c h a ją , a l iś c ie ta k ie o p a ­

d a ją . N a s ta rs z y ch l iś c ia ch , sz c ze g ó ln ie  

p o d k o n ie c la ta , c h o ro b a o b ja w ia s ię c z ę ­

s to w  te n sp o só b , ż e n a b la sz k a ch l iś c io ­

w y c h p o w s ta je m n ó s tw o d ro b n y c h b ru n a t­

n y c h , z asy c h a ją cy c h p la m e k o k o n tu rac h  

o s try c h  n ie reg u la rn y ch , ta k  ż e l iś c ie te w y ­

g lą d a ją jak b y u p s trz o n e .

Z n isz cz e n ie d u ż e j i lo śc i p o w o d u je o b ­

n iż e n ie z d o ln o śc i a sy m ila c y jn e j, a ty m  sa ­

m y m  n ie d o ż y w ie n ie g ro n i c a łe g o k rz e w u .  

W sk u te k te g o p ę d y te g o ro c z n e s ła b o  

d re w n ie ją i ła tw ie j p rz e m a rz a ją , z a ś p ą c z ­

k i p o z o s ta ją n ie d o k sz ta łc c n e . c o o d b ija s ię  

u je m n ie n a o w o c o w a n iu w ro k u n a s tę p ­

n y m .

P rz y s iln ie jsz y m w y s tą p ie n iu c h o ro b y ,  

g rz y b e k p rz e rz u ca s ię ta k że n a g ro n a . N a  

m ło d y c h g ro n a c h p o ja w ia s ię w  p o s ta c i  

b ia łe g o m e sz k u . S ta rs z e g ro n a k u rcz ą s ię , 

z a sy c h a ją i c a ły p lo n p rze p ad a .

G rz y b e k p rz e z im o w u je n a o p a d n ię ty c h  

l iś c ia c h , w z g lę d n ie w  z iem i i p o w o d u je n a  

w io sn ę p o n o w n e z a k a ż e n ie g rz e w ó w . D la ­

te g o te ż l iś c ie c h o ry c h k rz e w ó w  trz e b a w  

je s ien i s ta ra n n ie z b ie ra ć  i p a lić . W  s ta d iu m  

ro z w o ju le tn ie g o p o w s ta ją w  o p isa n e j b ia ­

łe j p le śn i w z g lę d n ie m esz k u o lb rz y m ie i lo ­

śc i z a ro d n ik ó w g rz y b a , k tó re u n o sz o n e  

p rz e z w ia tr , p rz e d o s ta ją s ię n a z d ro w e  

k rz e w y i p o w o d u ją ic h z a k a ż e n ie . M o k re  

la to sp rz y ja sz y b k ie m u ro z ro s to w i g rz y b a , 

su c h a s ło n e cz n a p o g o d a ta m u je je g o ro z ­

w ó j.

Ja k z w a lc z a c h o ro b ę w in o ro ś li?

G d y c h o ro b a o p a n u je w le c ie c a ły  

k rz e w , w a lk a z n ią w  ty m sa m y m ro k u  

je s t ju ż b e z n ad z ie jn a . T rz e b a z a te m  n ie  

d o p u śc ić w o g ó le d o je j ro z w o ju , s to su ją c  

z a w c z asu o d p o w ie d n ie ś ro d k i z a p o b ie g a w ­

c z e . N a jsk u te c z n ie js z y m  ś ro d k ie m , s to so ­

w a n y m  w e w szy s tk ic h w in n ica ch , je s t c o ­

ro cz n e o p ry sk iw a n ie k rz ew ó w  je d n o p ro -  

c e n to w ą c iec z ą b o rd o sk ą b e z w z g lę d u n a  

to , c z y z a u w a ż o n o n a n ic h o b ja w y c h o ro ­

b o w e lu b n ie .

K rz e w y , k tó re w z e sz ły m  ro k u c h o ro ­

w a ły , m u sz ą b y ć k ilk a ra z y o p ry sk a n e  

p rzy p o m o c y d o b re g o o p ry sk iw a c za , ro z ­

p y la jąc e g o c ie c z n a k sz ta lt m g ły . P o raz  

p ie rw szy  o p ry sk u je s ię je . g d y  p ą c zk i z a cz ­

n ą s ię ro z w ija ć , p o ra z d ru g i p o d k o n iec  

m a ja , p o raz trz e c i tu ż p rz e d z a k w itn ię ­

c ie m . P o ra z c z w a r ty p o z aw iąz an iu o w o -

N a  i le  p ę d ó w  p ro w a d z ić  p o m id o ry ?
P o  z a sa d z e n iu p o m id o ró w  n a le ż y s ię  

z a s ta n o w ić n a d  d a lsz y m i p ra c a m i o k o ło  

ły c h  ro ś lin . C z y n n o śc ią  k o ło  ty c h ro ś lin  

b ę d z ie p rz y w ią z a n ie ic h  d o  p a lik ó w , ró ­

w n o c z e śn ie  p ro w a d ze n ie n a 1 , 2 a n a j­

w y ż e j 3 p ę d y . P rz e w a ż n ie p ro w a d z i s ię  

p o m id o ry n a je d e n p ę d t . z n . p o z w a la  

s ię ro sn ą ć je d y n ie  p ę d o w i g łó w n e m u , u -  

c in a ją c w sz y s tk ie p ę d y b o c z n e , k tó re  

w y ra s ta ją  z k ą tó w  l iśc io w y c h . W ó w c z a s • 

w sz y s tk ie so k i sk ie ro w a n e są d o p ę d u  

g łó w n e g o , k tó ry  d z ię k i te m u tw o rz y  c o ­

ra z to n o w e k w ia to s ta n y . W  s ie rp n iu  

u c in a s ię w ie rz c h o łe k p ę d u z o s ta w ia ją c  

n a d o s ta tn im k w ia to s ta n e m  je d e n l iś ć .  

W ó w c z a s w sz e lk ie m a te r ia ły p o k a rm o ­

w e z o s ta ją z u ż y te je d y n ie n a w y k sz ta ł­

c e n ie o w o c ó w , k tó re w c z a s d o jrz e w a ją . 

P ro w a d z e n ie p o m id o ró w  n a je d e n p ę d  

m a je sz c z e tę k o rz y ść , ż e o w o c e m a ja  

w ię c e j i lo śc i św ia tła , w o b e c te g o d a ją  

to w a r je d n o lity , z b io ry z a ś w y p a d a ją  

w c z e śn ie j n iż u ro ś lin p ro w a d z o n y c h  n a  

w ię c e j p ę d ó w . P rz e d e w sz y stk im  p ro w a ­

d z e n ie p o m id o ró w o p ła c a s ię w ty c h  

m ie js c o w o śc ia c h , w k tó ry c h b a rd z o  

w c z e śn ie n a s ta ją p rz y m ró z k i je s ie n n e .

P rz y p ro w a d z e n iu p o m id o ró w  n a  

d w a  p ę d y , z o s ta w ia  s ię o p ró c z  p ę d u  g łó ­

w n e g o  je s zc z e je d e n  b o c z n y p ę d , k tó ry  

ró w n ie ż p rz y w ią z u je s ię d o p a lik a . W  

d a ls z y m  c ią g u p o s tę p u je s ię ja k w y ż e j  

o p isa n o . P rz e z tw o rz e n ie s ię d ru g ie g o  

p ę d u  o p ó ź n ia  s ię n ie c o  k w itn ie n ie , ró w ­

n ie ż z b io ry o w o c ó w  są n ie c o p ó ź n ie j ­

sz e n iż u p o m id o ró w  je d n o p ę d n y c h . P o ­

c ó w . g d y ja g ó d k i o s ią g n ą w ie lk o ść d o b re j  

g łó w k i sz p ilk i, a o s ta tn i ra z w  d w a d o  

trz y ty g o d n ie p ó ź n ie j. G d y b y z a ra z p o o -  

p ry sk a n iu n a s tąp ił s iln y d e szc z i sp łó k a ł  

o sa d c iec z y z l iś c i , o p ry sk a n ie trz e b a p o w ­

tó rz y ć .

N ajw a ż n ie js z e je s t z ra sz a n ie tu ż p rze d  ।  

z a k w itn ię c ie m . Je ż e li k rz e w y b y ły d o ty c h ­

c z as z u p e łn ie z d ro w e , to n a w sz e lk i w y ­

p a d e k p rz y n a jm n ie j to je d n o o p ry sk a n ie  

trz e b a p rz ep ro w a d z ić . O p ry sk iw ać n a leż y  

w  d n ie p o g o d n e p o z n ik n ię c iu  ro sy z l iś c i,  

p iln u ją c , a ż eb y w sz y s tk ie p ę d y i l iś c ie z o ­

s ta ły z w ilż o n e , a l iś c ie p rz e d e w sz y s tk im  

o d s tro n y d o ln e j

Ja k  sp o rz ą d z a ć c ie c z b o rd o sk ą

C iec z b o rd o sk ą je s t ś ro d k iem  ta n im ,  

k tó ry so b ie k a ż d y a m a to r w in o ro ś li m o ż e  

sp o rz ą d z ić z ła tw o śc ią . Je d n o p ro c e n to w a  

c ie c z p rz y g o to w u je s ię w  n a s tę p u ją c y sp o ­

só b : A ż e b y o trzy m a ć 1 0 l i tró w  c iec z y , n a ­

le ż y  w  n a c z y n iu  1 0 - łitro w y m  z g as ić 1 0  d k g .  

d o b re g o w a p n a , p a lo n e g o w  k a w a łk a c h ,  

d o le w a ją c z ra z u ty lk o ty le w o d y , a b y s ię  

w a p n o z u p e łn ie z g a s iło . P o z g a sz e n iu d o ­

le w a s ię je s z c z e ta k ą i lo ść w o d y , b y u z y ­

sk a ć p ięć l itró w  m le k a w a p ie n n e g o . P o  d o ­

b ry m  ro zm iesz c z e n iu trz e b a m le k a w a p ie n ­

n e p rz e c e d z ić p rz ez g ę s te s ito w  c e lu o d ­

d z ie le n ia w sz e lk ic h n ie c z y s to śc i, z n a ch o -  

d z ą c y c h w w a p n ie . W  ra z ie b ra k u w a p n a  

p a lo n e g o , m o żn a d a ć p o d w ó jn ą i lo ść , to  

je s t 2 0 d k g . c z y s te g o , t łu s te g o w a p n a g a ­

sz o n eg o , ro z m ie sza ć je d o b rz e w  5 l i tra ch  

w o d y , a n a s tęp n ie p rz e c e d z ić ja k w y ż e j. 

W  te n sp o só b u z y sk u je s ię p ie rw sz ą c z ę ść  

sk ła d o w ą je d n o p ro c e n to w e j c ie c z y b o rd o -  

sk ie j: 5 l itró w  c z y s te g o m le k a w a p ie n n e g o .

W  in n y m  n a c z y n iu ro zp u sz c z a s ię w  5  

l itra c h z im n e j w o d y 1 0 d k g s ia rc z a n u  m ie ­

d z i (s in eg o k a m ie n ia ) n a jle p sz e j i lo śc i. 

S ia rcz a n ro zb ija s ię n a d ro b n e g ru d k i, u -  

m ie sz c z ą w  w o rec z k u z rz a d k ie j m a te r ii i 

w ie sz a w n a c zy n iu p o d p o w ie rzc h n ią w o ­

d y , g d z ie m n ie j w ię c e j p o 1 2 g o d z in a c n  

ro z p u śc i s ię sz y b k o , p o c z e m  d o ro z tw o ru  

| śp ie ch , m o żn a z a la ć s itre z a n m ie d z i je d ­

n y m  l itre m  g o rą ce j w o d y . W  te n sp o só b  

ro z p u śc i s ię s z y b k o . p o c z e m  d o ro z tw o ru  

d o lew a s ię c z te ry l itry w o d y z im n e j.

N a s tęp n ie w le w a s ię w o ln y m  s tru m ie ­

n ie m  ro z tw ó r s ia rc za n u m ie d z i d o m lek a  

w a p ie n n e g o —  n ie o d w ro tn ie —  m ie sz a ją c  

w c ią ż d re w n ia n y m  p a ty k ie m . O b ie c iec z e  

p rz y łą cz e n iu m u sz ą b y ć z im n e .

Je ż e li sp o rz ąd z a s ię w ię k szą i lo ść c ie ­

c z y , n a leż y s to su n k o w o p o w ięk sz y ć d a w k i  

w ap n a i s ia rc z a n u m ie d z i. P rz y w y ro b ie  

p o s łu g iw ać s ię trz e b a n a c z y n ia m i d rew n ia ­

n y m i. g lin ia n y m i lu b b e to n o w y m i, p o n ie ­

w aż p rz y s to so w a n iu n a c zy ń m e ta lo w y c h  

(n iee m a lio w a n y c h ) n a śc ia n a c h ic h o sa ­

d z a ła b y s ię m ie d ź i s iła ro z tw o ru u le g ła b y  

o s ła b ie n iu .

G o lo w a c ie c z m u s i je s z c z e b y ć w y p ró ­

b o w a n a , c z y n ie je s t z a o s tra (z a k w a śn a ) , 

to z n a cz y , c z y n ie z a w ie ra z a d u ż o s ia r ­

c z a n u m ied z i, b o w te d y m o g ła b y sp a lić l i­

śc ie . p ą cz k i w z g lę d n ie o w o c e . W  n a jp ro s t­

sz y sp o só b m o ż n a to sp ra w d z ić , z a n u rz a ­

ją c w c ie c zy o s trz e n o ż a . Je ż e li o s trz e w  

c ią g u m in u ty p o k ry je s ię le k k im  o sa d e m  

m ied z i, s ta n o w i to d o w ó d , iż c ie c z je s t z a  

k w a śn a , m a n a d m ia r s ia rc z a n u m ie d z i ( t.  

j . s in e g o k a m ie n ia ) i p o w in n a b y ć z o b o ­

ję tn io n a p rze z d o d a tek m le k a w a p ie n n e g o .  

O strz e n o ż a m u s i b y ć je d n a k  z u p e łn ie c z y ­

s te , n iez a tłu sz cz o n e . B a rd z o d o b rz e d a s ię  

w y k o n a ć p ró b ę p rz y p o m o cy c z e rw o n e g o  

p a ie rk a la k m u so w e g o , k tó ry m o ż n a n a b y ć  

w  k a ż d e j d ro g e rii . C z e rw o n y p a p ie re k la k ­

m u so w y . z a n u rz o n y d o g o to w e j c iec zy , p o ­

w in ie n s ię z ab a rw ić n a n ie b ie sk o . Je ż e li to  

n ie n a s tąp i, trz e b a c ie c z z o b o ję tn ić , d o le ­

w ają c p rz y c ią g ły m  m ie sz an iu ty le m lek a  

w ap ie n n eg o , a ż c z e rw o n y p a ie re k la k m u ­

so w y z m ie n i k o lo r n a n ie b ie sk i.

M le k o w a p ie n n e i ro z tw ó r s ia rc z a n u  

m ied z i m o żn a p rz e c h o w y w a ć w o so b n y c h  

n a cz y n ia ch p rz ez c z a s d łu ż sz y , le c z g o to ­

w a c ie c z b o rd o sk ą m u s i b y ć z u ż y ta z a ra z  

p o je j sp o rz ą d z en iu . A ż e b y z w ię k sz y ć je j 

p rz y c z e p n o ść i u m o ż liw ić p rze c h o w a n ie  

je j p rz e z k ilk a d n i, z a le c a s ię d o d a ć d o  

g o to w e j c ie c z y tro c h ę c u k ru , m n ie j w ięc e j  

1 d k g n a 1 0 l itró w  c ie c z y . W ięk sz a d a w k a  

n ie sz k o d z i. C u k ie r trz e b a n a jp ie rw  ro z ­

p u śc ić w  m a łe j i lo śc i c ie c z y

P o le c a s ię ró w n ie ż ja k o b a rd z o sk u ­

te c z n y ś ro d e k p rz ec iw k o m ą c z n ia k o w i 

trzy - d o c z te ro k ro tn e o p ry sk a n ie k rz ew ó w  

2 ° /o -o w y m  ro z cz y n e m  z w y k łe j so d y w  p o ­

d a n y c h w y ż e j te rm in ac h , a lb o sm a ro w a n ie  

p ę d ó w  w in o ro s ś li w c z e sn ą w io sn ą rz a d k ą  

p a p k ą , p rz y g o to w a n ą  w  n a s tę p u ją c y  sp o só b :  

7 l i tró w  w o d y , 2 k g k w ia tu s ia rc z a n e g o . 1  

k g w ap n a , 1 k g so d y , 1 k g d o b re j g lin y , 1  

k g k le ju s to la rsk ieg o , 1 k g sz a re g o m y d ła ,  

p ó ł k g  c u k ru i 1 k g  s ia rc z an u  m ie d z i, z m ie -  

p u sz c z o n e g o w 1 l i trz e w o d y n a leż y z m ie ­

sz ać i z a g o to w a ć p rz ez je d n ą g o d z in ę . P o  

o s tu d z e n iu o trz y m a s ię c ie m n ą , sz a ra w o -  

n ie b ie sk ą , g ę s tą c ie c z , k tó rą m o ż n a b a rd z o  

ła tw o w y sm a ro w ać c a łe k rz e w y w je s ie n i  

lu b n a w io sn ę . P a p k a w  te n sp o só b p rzy ­

rzą d zo n a m a tę z a le tę , ż e trz y m a s ię ta k  

d łu g o , d o p ó k i w p rzy sz ły m  ro k u n ie z e ­

d rz e s ię je j w ra z z e s ta rą k o rą .

In n e z a b ieg i w io se n n e .

Ja k o k rze w  n a d z w y c z a j p ło d n y , w in o ­

ro ś l w y m a g a o b f ite g o n a w o ż e n ia . T rz e b a  

s ię je d n a k w y s trz e g ać je d n o s tro n n e g o n a ­

w o że n ia a zo to w eg o , k tó re w y w o łu je z b y t  

b u jn y ro z ro s t k rz ew ó w , a w p ły w a u je m n it  

n a d re w n ie n ie p ę d ó w  i w y k sz ta łc an ie o c z e l  

n a o w o c o w a n ie . D o sk o n a ły m , b o w sz ec h  

s tro n n y m  n a w o z e m , je s t o d p o w ie d n io  sp o  

rz ą d z o n y k o m p o s t, d a n y w je s ien i lu b m  

w io sn ę . N a w o ż e n ie d o b rz e p rz e g n iły m  g n o  

je m  p o w in n o s ię o d b y w a ć p rz e d z im ą . O  

b e c n ie m o ż e b y ć w in o ro ś l z a s ilan a su p e r  

fo s fa te m  i so lą p o ta so w ą w i lo śc i m n ie  

w ięc e j 5 d k g n a 1 m e tr k w ., p rz y c z y n  

z n a w o z ić n a leż y z iem ię w  p ro m ie n iu p a r t  

m e tró w  o d k rz ak a , a to d la te g o , ż e w in o  

ro ś l p u sz c z a k o rz e n ie d a le k o w  te re n . D o ­

b rze d z ia ła z a s ila n ie g n o jó w k ą b y d lę cą  

ro zw o d n io n ą w  s to su n k u 1 d o 4 . o raz g n o ­

jó w k ą z p rz e fe rm e n to w an e g o k ro w ie ń c n  

lu b z o d c h o d ó w  d ro b iu , s iln ie ro z w o d n ić  

n ą . W  g le b ie o m n ie js z e j w a rto śc i w ap n a  

k o n e ic zn e je s t w a p n io w a n ie z ie m i c o 2 lu b  

3 la ta . T rz e b a je d n a k p rz e s trz e g a ć p rz y  

ty m  z a sa d y , ż e b y n ie d a w ać w ap n a ró w ­

n o c z e śn ie z g n o je m  a n i z e su p e rlo s fa te m .

W in o ro ś l k o n su m u je d u ż o w o d y , w ię c  

w  c z as ie d łu ższ e j su c h e j p o g o d y p o ż ą d a n e  

je s t s iln e p o d la n ie c o k ilk a d n i w o d ą o d -  

s ta łą W  c e lu u trz y m a n ia w ilg o c i w  g le b ie  

n a le ż y p o w ie rz c h n ię z ie m i sp u lc h n ia ć n a  

d ru g i d z ie ń p o o b fity m  d e szc zu w z g lęd n ie  

p o s iln y m  p o d la n iu .

B ard z o w a żn ą c z y n n o śc ią je s t c o ro c z n e  

c ię c ie w in o ro ś li . O  i le n ie z o s ta ło w y k o n a ­

n e w  je s ie n i lu b  p o o d k ry c iu  w c ze sn ą w io ­

sn ą , to  o b e c n ie trz e b a p rz ec z e k a ć d o  c h w i­

l i, a ż p ą c z k i s iln ie n a b rz m ią i z a c z n ą p ę ­

k a ć . W te d y b o w ie m  w in o ro ś l ju ż n ie p ła ­

c z e  i n ie tra c i c e n n y c h so k ó w .

Pytania i odpowiedzi rolnicze
Nagła zmiana w pożytku z krowy

Pytanie: M a m  k ro w ę m ło d ą , św ie ż o  

w y c ie lo n ą , k tó ra p o c z ą tk o w o  d a w a ła  

1 5 l i tró w  m le k a d z ie n n ie , a o b e c n ie z  

m le k ie m  sp a d ła  ta k , ż e d z ie n n ie d a w a ła  

ty lk o  1 l itr m lek a , p rz y  c z y m  n ie ja d ła  

i d rż a ła . P o k ilk u d n ia c h z a c z ę ło  je j  

z n o w u  m le k o  p rz y b y w a ć , le c z n ie  d u ż o ,  

k tó re g o z m ia n y  n a  o k o z a u w a ż y ć n ie  

m o ż n a ; je d y n ie m a śla n ie m a sła p o te j  

z m ia n ie trw a d łu ż e j. P o z a ty m  m a s ło i 

se r  m a ją sm a k  g o rz k a w y , a  se r je s t k w a -  

śn a w y i m o c n o fe rm e n tu je .

P ró b o w a n o ju ż p rz e ró ż n y c h ś ro d ­

k ó w  d o m o w y c h  i z a w sz e b e z sk u te c z n ie .

P a sz y  k ro w a  d o s ta je  p o d  d o s ta tk ie m .  

P o d o b n ie  d z ia ło  m i s ię z in n y m i k ro -  

I w a m i, k tó re z a w sz e trz e b a b y ło sp rz e ­

d a ć .
Z w ra c a m  s ic d o R e d a k c ji o p o ra d ę .  

M . K . w  C . ^ 7

Odpowiedź: W ty m  w y p a d k u  w c h o ­

d z ą trz y m o ż liw o śc i w ra c h u b ę :

1. Krowa mogła się przeziębić, stąd 

d re sz c z e sp o w o d o w a n e g o rą c z k ą , a

z a ty m  o w o c e p o m id o ró w  d w u p ę d n y c h  

o trz y m u ją  m n ie j m a te r ia łó w  p o ż y w n y c h  

i św ia tła , p ra c y je s t n ie c o w ię c e j, la  

fo rm a k u ltu ry p rz y n o s i je sz c z e d o b re  

k o rz y śc i w o g ró d k u d o m o w y m , g d z ie  

n ic c h o d z i w  p ie rw sz y m  rz ę d z ie o to ­

w a r d u ż y  je d n a k o w y i d o b ry .

N a jp ro s tsz a  k u ltu ra  p o m id o ró w , p ro ­

w a d z o n y c h  n a k ilk a ( trz y ) p ę d ó w . R o ś ­

l in y  sa d z ą  s ię w  o d s tę p a c h  i ra z y  1 2 m .  

b e z p a lik ó w  i p o z w a la im  ro sn ą ć sw o -  

j b o d n ie . W ó w c z a s tw o rz y s ię k ilk a p ę -  

i d ó w . P o n ie w a ż je d n a k n a sk u te k c ię -  

i ż a ru o w o c ó w  c a ła ro ś lin a le ż y n a z ie -  

I m i. o w o c e są b a rd z o  ła tw o p o b ru d z o n e  

i i g n iją . P lo n y ty m  sa m y m  są n ie p e w n e . 

‘ M a te r ia ły  p o k a rm o w e id ą  p rz e w a ż n ie w  

s p ę d y , ro z w ó j o w o c ó w  je s t b a rd z o  n ie ró -  

i w n o m ie rn y . Ię m e to d ę m o ż n a u le p sz y ć  

।  o ty le , ż e p rz y w ią z u je s ię w sz y s tk ie  p ę -  

j d y  d o  p a lik a  o ra z , ż e  w y c in a  s ię ra z lu b  

* d w a ra z y p o d c z a s w z ro s tu  ro ś lin y l ic z -  

1 n e  m a łe  p ę d y , u c in a ją c  ró w n ie ż  w  s ie rp -  

j n iu  w sz y s tk ie  w ie rz c h o łk i p ę d ó w . M im o  

! te j p ro s te j u p ra w y  n ie p o w in n o  s ię je d -  

: n a k trz y m a ć w  o g ro d z ie d o m o w y m ,  

i g d z ie n ie tru d n o o n a le ż y tą p ie lę g n a c ję  

1 p o m id o ró w k ilk u p ę d n y c h , le c z p ro w a -  

ł d z ić je  ty lk o  n a 1 lu b  2 p ę d y , p rz y  c z y m  

p o w o d z e n ie u p ra w y je s t p e w n e . Czysto 

’ p ra k ty k u je s ię c a łk o w ite w y c in a n ie ł iś -  

\ c i w  o k re s ie d o jrz e w a n ia p o m id o ró w  

5 D o św ia d c z e n ia je d n a k w y k a z a ły , ż e u -  

; su n ię c ie l iśc i n ie je s t k o rz y s tn e a n i d la  

I d o jrz e n ia , a n i d la d o b re g o ro z w o ju  p o -  

• m id o ró w .

p rz e z to  sp a d e k  m le k a .

2 . O d ż y w ia n ie  z e p su tą  p a sz ą , w  k tó ­

re j z n a jd o w a ć  s ię m o g ły z a ra z k i c h o ro ­

b o tw ó rc z e , k tó re w y tw o rz y ły o g ó ln ą  

o g ó ln ą z m ia n ę w  o rg a n iz m ie k ro w y . A  

w ię c w y tw o rz e n ie c h o ro b y i g o rą c z k i.

3 . M o ż liw e , że krowa mieści się w 

chlewie (oborze) mało przewietrzanej i 
oświetlonej, g d z ie n a p e w n o  z n a jd u ją  s ię  

w  p o w ie trz u  b a k te r ie  c z y li z a ra zk i c h o ­

ro b o tw ó rc z e , k tó re  sp o w o d o w a ły  c h o ro ­

b ę k ro w y . T y m  w ię c e j je s t to  b a rd z o  

p ra w d o p o d o b n e , ż e  ju ż  i p rz e sz łe  k ro w y  

z te g o p o w o d u m u s ia ły b y ć sp rz e d a n e . 

Z a ra z k a m i ty m i n ie z a ra z iła s ię ty lk o  

sa m a  k ro w a , a le z a ra ż a s ię m ic k o p rz .y  

u d o ju (d o je n iu ) , k tó re ty m  sa m y m  n ie  

m o ż e b y ć ju ż p e łn o w a r to śc io w y m .

Je ś li c h o d z i o d łu g ie d z ia ła n ie to  

■■ m o ż n a to ró w n ie ż t łu m a c z y ć m o c n o o -  

z ię b io n ą  śm ie ta n ą , w la n ą  d o  m a s ic lm c y .  

z a ś fe rm e n ta c ję se ra m o ż n a sp o w o d o ­

w a ć p rz e z p rz e z  w ię k sz e  c ie p ło  w  n tie j-  

J sc u , w  k tó ry m  s ię se r p rz e c h o w u je , a l-  

1 b o  te ż je d n o i d ru g ie p o w o d u je c h o ro ­

b a k ro w y , lu b z e p su ta p a sz a .

W  ty m w y p a d k u n a le ż y p rz e w ie ­

trz y ć , w y c z y śc ić  i w y d e z y n fe k o w a ć  c z y ­

l i w y b ie lić w a p n e m  p a lo n y m  św ie ż o  g a ­

sz o n y m  z d o m ie sz k ą  d o  je d n e g o  w ia d i  a  

’A  d o y 2 l i tra l iso lu a lb o k re o lin y i tą  

m ie sz a n in ą p rz y n a jm n ie j d w a ra z y /  

rz ę d u ( ra z p o ra z ) d o b rz e w y b ie lić  

c h ie w . ż ło b y , a p o d ło g ę , je ś li je s t b e to ­

n o w a a lb o  z c e g ły , w y sz o ro w ać g o rą c ą  

w o d ą z d o m ie sz k ą  k re o łin y  i l iso lu Je ­

ś li p o d ło g a  je s t z  g lin y  a lb o  p ia sk u , z la ć  

s iln ie  ty m  w a p n e m , k tó ry m  b ie lo n o  śc ia ­

ny. ____ .
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Wychów i żywienie gąsiąl
M ałe gąsiąta są na ogół wrażliwe na wą, osypaną otrębami pszennymi, goto- Po 2 tyg. gąsięta otrzymuje pożywie- 

chłody i słoty. Tegoroczna wiosna przeto : wane ziemniaki, twaróg, tartą, surową,nie wpostaci parzonego śrutowanego  
a zwłaszcza kwiecień, nie sprzyjały roz- marchew. ; ziarna, osypki z maślanką lub mlekiem
wojowi tego ptactwa. Rozsądnie postępu W końcu drugiego tygodnia gąsięta | odwirowanym, gotowanych ziemniaków  
ją więc ci producenci gęsi, którzy prze- w dnie słoneczne można już wypuszczać! 
trzymują gąsięta w takim czasie w cią- na trawę. Korzystanie z pastwiska wpły- 
gu pierwszego miesiąca ich życia w po- J — ------ -
mieszczeniu zacisznym  widnym i suchym, 
dając obfitą ściółkę.

Sztuki miesięczne bywają już na ty­
le mocne i rozwinięte, że bez względu na 
stan pogody mogą przebywać na pastwi­
sku. Nie mniej jednak należy uznać za 
celowe i w tym okresie urządzenie sza- , , ,
łasów na pastwisku, dokąd mogą się nym grochem, zmieszanym z chlebem o- 
schronić gąsięta podczas nieoczekiwanej raz mlekiem zsiadłym lub maślanką, 
słoty. Zwłaszcza, gdy prowadzi gąsięta ; dodając siekany szczypiorek lub inną zie 
indyczka lub kura, takie pomieszczenia leninę.
stają się wprost niezbędne; bo i cóż po- , 
cznie podczas ulewy albo i deszczu ze

wa niezmiernie dodatnio na rozwój gą- ‘ 
siąt, jako na ptactwo z natury trawożer- ; 

;ne. Z drugiej strony producent w ten! 
'sposób zaoszczędza na karmie.
1 Niektórzy producenci gęsi są tego 
!zdania, że nawet jajeczną karmę poda-i 
waną gąsiętom, jako stosunkowo droższą, ‘ 
należy jak najprędzej zamienić mielo- j

z osypką oraz siekaną zieleniną, korzy­
stając przy tym z pastwiska.

Po dwóch miesiącach gąsięta przecho 
dzą już kompletnie na karmę, którą o- 
trzymują stare gęsi, korzystają głównie 
z pastwiska. W okresie tym dobre pa­
stwisko stanowi podstawę żywienia gą- 
siąt. Pamiętać należy jednak, że gęsi pa­
stwisko niszczą, wydeptując i zanieczy 
szczając swymi odchodami. W skutek po­
wyższego pastwisko przeznaczone dla gę­
si nie nadają się dla innego inv/entarza.

śniegiem taka przybrana matka —  przed ■ a - ■ B * ■' *1 , t —

stawicielka ptactwa grzebiącego Zresz- jSlClCil TOSlin nOFlTIBlme 1116 235113111/
tą i gąsiętom długotrwała słota i chłód 
dobrze nie zrobią, choć to niby ptactwo 
wodne i zdawałoby się. odporne na tego 
rodzaju wpływy atmosferyczne. Przy ,  
braku odpowiedniego schronu zapewne kowe (s^rąCzkOwe), które dzięki brodaw- rozwiniętych brodawek korzeniowych, 
same przywędrują do domu, o ile blis- - . . . 
kość pastwiska na to pozwala.

Pierwsze pożywienie gąsiętom podaje 
się po 36 godzinach od wykłucia, dając 
bułkę moczoną w słodkim mleku oraz 
serek jajeczny, zmieszany z tłuczonym  
wysuszonym chlebem oraz siekaną ziele­
niną. Do tego celu nadaje się doskonale 
siekany szczypiorek oraz młoda siekana 
pokrzywa. W pierwszym dniu żywienia 
gąsiąt karmę podaje się cztery razy, na 
drugi dzień natomiast już pięć razy, na 
trzeci dzień 6 razy. Jak widzimy gąsięta 
początkowo jedzą mniej, więcej nato­
miast wypoczywają i wygrzewają się, 
bo są jeszcze słabe.

Po 3 lub 4 dniach pożywienie urozma 
ica się przez dodanie twarogu, zmiesza­
nego z siekaną zielenią, oraz ciasto, za- 
gniecane z jęczmiennej mąki. }

azotem
Do grupy tej należą wszystkie motyl siada jeszcze w dostatecznym stopniu

- 1 
kom znajdującym się na korzeniach a tym samym nie posiada zdolności po- 
tych roślin, mogą pobierać azot z powie- bierania azotu z powietrza, okazuje się 
trza i dlatego też, największego zapotrze potrzeba zasilenia także i tych roślin 
bowania tego składnika,-zasadniczo na­
wożenia azotem nie potrzebują. .

Zdarza się jednakże, że rośliny mo- padku najwłaściwszą jest saletra wap- 
tylkowe dajemy na polach, gdzie przed niowa, stosowana po wzejściu roślin w  
tym mało uprawiano te rośliny; w tych ilości około 60 kg na 1 ha.
warunkach w okresie, gdy roślina nie po .  '

niedużą dawką azotu, celem pobudzenia 
. początkowego ich wzrostu. W tym wy-

Nawożenie lnu i konopi
Len wymaga nawozów wolno działa­

jących i dlatego winien otrzymać około 
100 kg azotniaku 21 procentowego i 120 
kg supertomasyny 30 procentowej na 1 

, ha, o ile przychodzi w dalszych latach
W  drugim tygodniu można już dawać po oborniku. Jeśli natomiast siejemy go 

gąsiętom rozparzoną drobną śrutę zbożo blisko po oborniku, to wystarczy wysiać

około 80 kg azotniaku 21 procentowego  
i około 100 kg supertomasyny 30 proc, 
na 1 ha.

Konopie potrzebują do wzrostu du­
żych ilości azotu i dlatego winny być ob­
ficie nawożone tym składnikiem pokar­
mowym. Przy uprawie bez obornika da- 
jemy przedsiewnie na 1 ha około 200 kg 
azotniaku 21 procentowego i około 100

Uprawa trawy sudańskiei
kg supertomasyny 30 procentowej, a 
przed motyczeniem roślin dodatkowo o- 

xkoło 150 kg saletrzaku między rzędy.
Trawa sudańska odznacza się dużą wego i 51,9 kg tlenku potasu. Jeśli uprawia się na oborniku, dawka

odpornością na suszę i stosunkowo ma-! Należałoby więc dać jej na 3 — 4 przedsiewna wynosić powinna około 100 
łymi wymaganiami w odniesieniu do gle- dni przed siewem w stosunku na 1 ha: kg azotniaku 21 procentowego i 100 kg 
by. ; ok. 250 kg supertomasyny azotniakowej supertomasyny 30 procentowej, a przed

Z plonem siana, wynoszącym 45 q z lub 100 kg azotniaku i 100 kg supertoma (motyczeniem  około 120 kg saletrzaku na 
ha, pobiera trawa sudańska z 1 ha roli: syny 30 procentowej oraz 200 kg soli 1 ha.
105,8 kg. azotu, 22,5 kwasu fosforo- potasowej 20 procentowej. —oOo —

Książnica Kopemikańska 

w Toruniu


